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Rada państwa.
\*. ledjn, 19 maja. W dalszym ciągu wczoraj­

szego posiedzenia Izby posłów, dłuższy czas trwało 
odczytywanie dosłowne interpclacyj i wniosków.
O godz. 57z przerwano czytanie i prezydent mini­
strów Koerber zabrał, głos celem dania odpowiedzi 
na rozmaite interpelacje dawniejsze. Minister oświaty, 
podpowiadając między inneini na interjiełacyę p. Oku­
niewskiego, oświadczył, ze przemiana ruskicli para- 
iclek na samoistne gimnazyum ruskie w Kołomyi, 
została już zarządzona i gimnazyum to otwarte zo­
stanie z  rokiem szkolnym 190u/1901.

Wiedeń, 19 maja. Prezyd. min. Koerber od­
powiedział między inne mi na interpelacje posłów 
K op pa, N o s k i  e g o  i towarzyszy w sprawie wybo­
rów miejskich w Wiedniu. Oświadczył, iż nowy sta- 
■,ut gminy m. Wiednia musiał być przedłożony do 
jankcyi, albowiem w przeciwnym razie antagonizmy 
byłyby się jeszcze bardziej zaostrzyły; zresztą rząd 
musiał uszanować opin.ę znacznej większości Sejmu, 
ja postąuil pizy tem z zupełną obiektywnością. Pre­
zydent ministrów oświadczył w końcu. Jesteśmy 
Irżądem, pragnącym stać na straży prawa, poiządku 
ji spokojnego współżycia wszystkich narodów i wszy­
stkich wyznań.

Poseł W r a b e t z  wśród wrzawy i silnych pro­
testów z ław antisemickieh, żąda otwarcia dyskusyi 
ńad odpowiedzią prezydenta ministrów. Wniosek 
len odrzucono. Następnie na wniosek posia Kaisera, 
■uchwaliła Izba odbyć posiedzenie dziś. Posiedzenie 
[wczorajsze zakończyło się o godzinie wpół do 5, bez 
przystąpienia do porządku dziennego, Na wielostron­
ne życzenie, prezydent Fuchs przekazał kom.syi pra­
wniczej projekt ustawy, tyczący się użycia nadwyżek 
iz kas sieroeińskich.

Pierwszym przedmiotem, porządku dziennego 
posiedzenia dzisiejszego, będzie pierwsze czytanie 
prowizniyuia budżetowego.

W iedeń, 19 maja. Wczoraj przed południem 
zebrała się na posiedzenie komisya. kolejowa Izby 
posłów. Przybył także minister kolei Wittek. 
Nie przystąpiono jednakże do porządku dziennego, 
gdyż Czesi zażądali dosłownego odczytania wniesio­
nych peiycyj i imiennego nad niemi głosowania. 
W ciągu posiedzenia przyszło do tak ożywionej wy­
miany słów, że przewodniczący p. Kaftan zamknął 
czem prędzej obrady.

W iedeń, 19 maja. Wczorajsze posiedzenie 
Izby bardzo niewiele różniło się od onegdajszego. 
Scenerya była ta sama. Na żądanie Czechów znowu 
odczytywano przez 4 godziny interpelacye, przyczem 
sekretarz, p. Eorzica, odznaczał się największą 
gorliwością.

Do interpelacyj dołączyli Czesi formalne bro­
szury, które odczytywano w całości.

Między innymi np. p, Brzeznowsky wniósł 
interpelacyę do ministra sprawiedliwości, w któiej 
użalał się, że prokuratorye państwa w Czechach 
z wielką gorliwością konfiskują wszelkie komentarze 
do kwestyi żydowskiej, zwłaszcza czeskie, podczas 
gdy zagraniczne głosy prasy o tej sprawie traktują 
Lardzo oględnie

T.ik np. skonfiskowano broszurę p t ; „Talmud 
w pi%xi% natomiast drukowanej w Kolonii broszu­
ry pt.: „Pieśń o Levim“, zawierającej wierszowaną 
satyrę na żydowstwo nie poddano konfiskacie.

Odczytywanie tych broszur trwało przeszło 2 
godziny.

Po odpowiedzi prez. ministrów, K o e r b e r  a ,  
na interpelacyę w sprawie wyborów gminnych 
w Wiedniu, rozpoczął się zwykły skandabk pomię­
dzy pp. W r a b e t z e i n ,  B i e l o h l a v k i e m  i 
G r e g o r i g ' e m ,  przyczem takie „parlamentarne” 
słówka, jak kłamstwo, bezczelność, łajdactwo, sypa­
ły się, jak z rogu obfitości.

Prezydent oświadczył, że z powodu obrad de- 
legacyj wspólnych, nie może oznaczyć dnia następne­
go posiedzenia Izby. Tymczasem p. Kaiser zapro­
ponował, aby następne posiedzeuie odbyło się je­
szcze dziś, w soootę, który to wniosek przyjęto 
13G gł. przeć w 81.

Za wnioskiem głosowali wszyscy Niemcy, so- 
cyaliści, Włosi, Rumun,, przeważna część t. z. rdzi- 
k.v,h“, Polacy, część kat. partyi ludowej, część wię­
kszej własności feudalnej, przeciw zaś Czesi, poł. 
Słowianie, grupka Stoiałcwskiego, część partyi kat. 
ludowej z Euthreinem i Dipaukm. Gdj o g łow  no re­

zultat glosowania, lewica przyjęła go oklaskami —  
Czesi zaś śmiechem i okrzykami: „Cóżeście zyskali 
przez to, że dziś będzie posiedzenie"? Będziemy 
dalej jirowadzić obstrukcję. Mamy jeszcze dużo 
petycyj".

Prezjdent ogłasza, że następne posiedzenie 
odbędzie się dziś... 6 czerwca (wielka wesołość) i 
zaraz poprawia się, że po dzisiejszein posiedzeniu 
nastąoi znowu przerwa do 6 czerwca.

Pomimo, że wszelkie usiłowania do zgody speł­
zły na niczem, krążyły wczoraj znowu wieści o pro­
jektach jwśredniczących K a t k r e i n a i D i p a u 1 e g o. 
Pomiędzy Polakami i Czechami zdaje Się być w ę-  
z e ł  j u ż  o s t a t e c z n i e  z e r w a n y .

Wdzięczność Czechów dla dotychczasowych 
ich wiernych sojuszników, którzy z poświęceniem 
najżywotniejszych własnyołt interesów krajowych, 
wyciągali za Czechów kasztany z pieca, .objawiła 
się snadnie w rewelacyach ostatnich Naród. Listów, 
które zaatakowały Jaworskiego.

Orgau ten pisze: Jak dokładnie p. Jawoiski
zna iex Koerber, dowodzi tego zdanie wczoraj prze­
zeń wygłoszone w klubie czeskim: Gdyby bar.
Gautsch dal wam to, co obecnie ofiarowuje Koerber, 
to całe królestwo czeskie byłoby zajaśniało ilumi­
nacją11.

Po wczorajszem posiedzeniu, powiedział Jawor­
s k i ,  qo najwyższego stopnia rozgoryczony:

— Zawsze dzieje się to, czego zyczą sobie 
Czesi.

— W żadnym razie —  odpowiedział jeden 
z Czechów — tylko to raczej się dzieje, czego so­
bie panowie Polacy winszują, także im zawdzięczać 
należy lex Falkentiayn.

Dość długo broniliśmy się przeciwko niej. —  
Oto podzięka czeska! Po szkodzie jeszcze naigra- 
wanie się! Czy sobie N . L isty  nie p r z y p o m i n a j ą  
p a m i ę t n e g o  t e 1 e g r a mu r a d o s n e g o p. S t i’ a n - 
s k y ’ e g o  do B e r n a  po p r z y j ę c i u  lex Fal- 
ken h a yn ?

D eiegaoye.
Budapeszt, 19 maja. Komisya wojskowa de- 

legacyi węgierskiej obradowała wczoraj nad extra 
cnlinarium  ministerstwa wojny. Del. Pulszky zapy­
tywał, do jakiego stadyum doszła sprawa nabycia 
broni ręcznej. Del. Horanszky g.mił bralt dokładnych 
szczegółów w wykazach żądań zarządu wojskowego 
i domagał się od ministra wojny szczegółowych wy­
jaśnień. Żądanie to poparł delegat Keglevich. Del. 
Ernuszt wskazując na doświadczenia, zdobyte w woj ­
nie południowo-afrykauskiej, podnosi! ważność dosta­
tecznych zapasów i pytał ministra wojny, czy w ra­
zie mobilizacji Austro-Wegry posiadają dostateczne 
zapasy amunicyi i broni ręcznej. Następnie minister 
wojny na posiedzeniu tajnem dawał odpowiednie wy- 
jaSnienia.

Później obradowano nad kredytami dodatko­
wymi i nad sprawą nowych dział. Minister wojny 
oświadczył, że wskazaną jest w tej miei ze naj­
większa ostrożność. Trzeba badać dokładnie nietylko 
systemy austro-węgierskie, ale i zagraniczne, aby 
wybrać najlepszy Ż tego powodu rząd nie może 
dziś jeszcze dokładnie określić sumy potrzebnej na 
nabycie nowych dział. W każdym razie przemysł 
austryacki i węgierski przy fabrykacji tych dział 
znajdzie dosyć zajęcia,

Z kolei odpowiadał minister na zajiytaina co 
do stanu koszar. Przyznał, że w niektórych okoli­
cach stan ten pozostawia wiele do życzenia. Na bu­
dowę baraków wojskowych w Galicyi wystarczy 
prawdopodobnie rata wyznaczona na rok 1900. Dal­
sza budowa tych baraków wymagać będzie jeszcze 
znaczniejszych wydatków, których jednak o obecnej 
oliwili niii można ściśle określić.

Po dłuższej dysKusyi, przyjęto dalsze pozycye 
budżetu ministerstwa wojny.

Lex Hainze w parlrmenoie niemieckim.
jtferlin, 19 maja. Parlament obradował wczo­

raj w dalszym ciągu rad lex Heinse. Prezydent za­
wiadamia, że zgłoszono znów cały szereg wuiiosków, 
między innymi wniosek posła S t a d t h a g c n a ,  który 
odnosi się nm du zmiany ustawy karnej tylko pro­
cedury karnej. Prezydent oświadcza, że nie dopuści 
do obrad nad tym wnioskiem. Wywiązuje się z tego 
powodu dłuższa dyskusja formalna. Posłowie Singer, 
Stadthagen i inni starają się udowodnić, że wniosek 
ten stoi w ścisłym związku z lex Reinse.

Między posłem Singerem a prezydentem przy­
chodzi do kontrowersji. Prezydent przywołuje do 
porządku Singera, który gwałtownie atakował 

w  ciągu dyskusyi poseł Eugeniusz Richter

wniósł o odesłanie wniosku c-cautnagena ao komisy, 
regulaminowej. Wniosek ten' odrzucono, następnie 
zaś 226 glosami jnzeciw T7 również odrzucono wnio­
sek, żądający dopuszczenia obrad nad wnioskiem 
Stadlliagena.

W ybór prezydenta Stan. Zieanoczo.iych.
Nowy Jork, 19 maja. Konwenty republikań­

skie w Kentucky i Montana (świadczyły się za po­
nownym wyborem Mac Kiuleya na prezydenta Sta­
nów Zjednoczonych.

S^ach perski w podróży.
P etersD u rg , 19 maja. Nowoje Wremia donosi 

z Eriwauu, że szach perski przybędzie tam 22 bm.
i i  *'* •

M isy  a  b o e r s k a  w  A m e r y c e .
Nowy Jork, 19 maja. New York Herald do­

nosi z Waszyngtonu, że widoki przyjęcia delegacji 
Boerów przez Mac Kinleya, zmniejszyły ‘się z po­
wodu postępowania ‘ delegatów, którzy wczoraj nu 
zgromadzeniu publicznein ‘ przemawiali wprost do 
ludu, celem wywołania przychylnej dla siebie opinii 
w Ameryce, bez upoważnienia rządu.

W ojna Anglii z Trantvaaiem.
Londyn, 19 maja. Biuro Reutera donosi 

z Krooustadu pod datą 16 b. m .: Boerowie wysadzili 
w powietrze most nad rzeką Rhenoster. Z najlepsze­
go źródła słychać, że twoizy się w Pretoryi partya 
pokojowa. Burgherzy, mieszkający w otoczeniu Kron- 
stadu, jednomyślnie wyrażają zdanie, że nieprzyjaciel 
może tylko jeszcze mały opór stawić.

Londyn, 19 maja. Biuro Reutera donosi 
z Dannhauser (w Natalu) pod datą wczorajszą: 
Boerowie, będący na północ od New Castel, cofnęli 
się w góry Majuba.

Londyn, 19 maja. Marszałek Roberta donosi 
z Kionstadtu, że generał Methuen wkroczył wczoraj 
do Hoopstadtu, nie napotkawszy na opór. Generałowie 
boerscy Duprez i Dauiels poddali się. Kawalerya 
pod dowództwem Broadwooda obsadziła, po słabym 
oporze Lindley. Stejna tam nie było. Urzędnicy wol­
nego państwa Oranii odjechali jeszcze w niedzielę. 
Anglicy mają. dwóch rannych.

Konna infanterya Huttona zaskoczyła niespo­
dzianie o 30 mil na północny wschód od Krooustadu 
Botlię z 23 ludźmi, którzy’ się dostali do niewoli.

Londyn, 19 inaja. Biuro Reuteia donosi z o- 
bozu w Yoiksrust, że panuje tam zwyczajny spokój. 
Anglików jeszcze nie widać.

Stan. powietrza.
W ie d e ń , 19 maja. Pochmurno. Temperatura 

nieco wyższs. Z kolei państw.: N. Zagórz 10, pochm. 
Tarnów 8 ‘4, poctim. Przemyśl 8'7, pogodnie. Czer- 
niowce 7, pochmurno.

Państwow a Rada kolejowa.
Wiedeń, 19 maja. Wiener Ztg. ogłasza: Mi­

nister kolei żelaznych, zwołał Radę kolejową na te­
goroczną sesyę wiosenną, na dzień 6 czerwca.

Parlamentarna komisya prawicy.
Wiedeń, 19 maja. Wczoraj wieczorem odbyła 

się 3-godzinua konferencja parlamentarnej komisji 
prawicy, w której wzięli uuział wszystkie stronni­
ctwa, nie wyłączając radykalnego skrzydła Czechów.

P. J a w o r s k i  wyjaśniał stanowisko Polaków, 
którzy zawsze docnowywali wierności prawicy.

Obecnie zaś pozycja ich jest wskutek obstru- 
kcyi czeskiej uniemożliwiona, a związek prawicy za­
grożony.

Pacak i Stransky bronili obslrukcyi. Jjewica 
dopięła w ten sposob celu, tą drogą pójdą więc 
i Czesi.

Dzieduszycki i Abrakamowicz przemawiali 
w duchu Jaworskiego.

Kathrein. Fuchs i Dipauli potępili obstrukeyę 
imieniem kat. partyi ludowej.

Lupuł także zwalczał obstrukeyę i przemawiał 
za utrzymaniem piawicy, imieniem Rumunów.

Uchwał żadnych nie powzięto.

Nowy dramat pod protektoratem W ilhei- 
, ma II

Berlin, 19 mr.ja. Ioraiaraeiaer donosi z W ieti- 
badenu, że cesarz Wilhelm, po ostatniem przedsta­
wieniu „Demetriusa" w teatrze tamtejszym, powolni 
qo jialacu swego majora L a u f  f  a , który mu do 
późnej nocy rozsnuwał plan nowego, dramatu ku 
chwale Hohenzollernów p. t.: „Wielki Kurfuerst“.

„Wielki Kurfuerst“ ma być scharakteryzowa­
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ny, jako człowiek, polityk i °renerał, oraz przeciw­
stawiony kontrastowo Ludwikowi XIV.

Cesarz rozkazał, aby dramat ten wystawiony 
został wzorowo na przyszły rok w Wiesbadenie 
z okazyi 200-go jubileuszu załozema królestwa pru­
skiego.

Odsiecz Mafekingu,
Londyn, 19 maja. Biuro Reutera donosi z Pre- 

fory’, że oblężenie M afekingu zostało zniesione, u j o- 
tudniowo angielska kolumna, spiesząca na odsiecz, za­
jęła miasto. Urzędowo donoszą z Pretoryi. żc sprzy­
mierzeni Baerowie odstąpili od oblężenia Mafekingu.

Niepokoje w Maiokko.
Ir1 ary i ,  19 nuja. „Agencya IIavasa“ donosi 

z Tangeru: Podług nadeszłycii tu wiadomości, wśród 
szczepów na granicy południowej i wschodniej sze­
rzy ,°ię propaganda na rzecz świętej wojny. Siły wo­
jenne zgromadzone są w Tafiiet. Podług innej wer­
sji ruch ten skierowany jest przeciw Francuzom, a 
jak znowu inni twierdzą, przeciw sułtanowi marok- 
k lińskiemu.

— — m i uiwm— ■ i —......-

Praga, 19 maja. Abendblatt stwierdza, ze 
marszałek krajowy nie zatrzymał się w Wiedniu 
przejechał przezeń tylko w drodze do Rzymu.

Budapeszt, 19 maja. Cesarz wczoraj popołu­
dniu wyjechał do Goedoelloe, skąd powróci do Buda­
pesztu w poniedziałek.

Amsterdam, 19 maja. Profesorowie holen­
derskich uniwersytetów, wystosowali do uczonych 
amerykańskich odezwę z wezwaniem, aby wspierali 
misyę Boerów w jej pokojowych celach.

Londyn, 19 m-ja. Król Szwecyi i Norwegii 
został promowany na doktora honorowego uniwersy­
tetu w Cambridge.

Petersburg 19 maja. N  Wremja donosi 
z Niżny Nowogrodu, że minister skarbu odrzucił po­
danie właścicieli okrętów na Wołdze i fabrykantów 
o zaprowadzenie cła eksportowego na naftę, celem 
obniżenia cen tafty  w Rosyi.

Podwójne morderstwo.
Przez cały dzień wczorajszy przed domem, 

w którym popełniono zbrodnię na placu Gołuchow- 
kich, stały tłumy ciekawych. Nie było mc do oglą- 

ilania, komentowano jednak fakt zaszły w najroz­
maitszy sposób.

Przyjechał już mąż zamordowanej, wzięto go 
;eż odrazu na indagacyę. co do stosunku, jaici go 
łączył z Bekierskim. Zeznał, że stosunek ten, oparty 
na dłuższej znajomości, był o tyle bardziej zażyłym, 
że 3ekierski wiktował się u Wojtunów. W ostatnich 
czasach czuł jakąś złość do nich, opartą zdaje się 
na babskich plotkach.

Wojtuń po oglądnięciu domowego inwentarza, 
zauważył brak futra, oraz korali. Gotówki, jak 
oświadczył, — żona nie miała, na tę też nie mógł 
polować sprawca. Agenci policyjni rozpoczęli znowu 
gonitwę za tym, który zabrał futro od mordercy. 
Jeżeli go znajdą — wzelkie dalsze wypieranie się 
zbrodni ze strony Bekierslnego będzie daremnem.

Pi zy Bekierskim znaleziono pierścionek srebrny.
Wojtuń w okazanej mu obrączce, rozpozna! 

własność swojej żony, opisał nawet znaki, znajdu­
jące się na obrączce, a pochodzące ztąd, że l a z  
pierścionek ten został czemś przygnieciony i Wojtuń 
musiał go potem prostować. N a  p a l c u  z a m o r d o ­
w a n e j  p i e r ś c i o n k a  n i e  z n a l e z i o n o ,  nato­
miast na ręce jej znajdują krwawe plamy, pocho­
dzące stąd, że morderca zukrwawionemi rękami 
zdzierał pierścień z ręki.

Ślady krwi znaleziono na rękach Bekierskiego, 
mianowicie za puznogciami. Z nalez iono  również 
w kieszeni Bekierskiego chustkę skrwawioną, jeden 
więcej dowód przeciwko niemu.

Wczoraj odbyła się sekeya zwłok i wykazała 
niezbicie, że morderca zamierzał się pastwić nad 
ofiarą, ale widocznie ktoś zadzwonił do bramy i prze­
szkodził mu w ohydnym czynie. Pozostały jednak ślady 
krwi na nogaih, od ręki obcej, zakrwawionej.

Łsekcya ®włok ofiar.
Mord onegdajszy wykonany został jak się zdaje 

z całą przytomnością umysłu. Wszystko tu znaleść 
można, bestyalskie okrucieństwo ze znęcaniem się 
nad ofiarami —  gruchotauie kości — przebijanie uo- 
żem — zarzynania i duszenie...

Sekcyi dokonał fizyk dr. Obtułowicz z dr. Cho- 
minem, w obecności radcy sąd. Swaryczewskiego, 
prof. dr. Sieradzkiego i asystenta dr Kloyzego.

I  tak ze stężenia pośmiertnego, całkowitego 
u Justyny S o r o k a ,  przypuścić należy, że na niej 
jinord wcześniej dokonanym został! Żbroumarz nie 
^oszczędził niewinnego dziecka, przeczuwając w nim 
jświadka nieluUzkiego czynu, dokonanego później 
;z największą ohydą na Anastazyi Wo j t u n ,  na któ­
rej trupie stwierdzono mierne stężenie pośmiertne. 
Ubydwa mordy dokonane zostały niemal w jednako­
wy sposób, i tak: u Justyny S o r o k a ,  przybranej 
w koszulę w górnej części silnie i obficie krwią zbro­
czonej, stwierdzono zgruchotanie sklepienia przodko­
wego (czoło, skroń, ciemię) czaszki i pękniecie pod­
stawy tejże. Pięć tłuczonych ran na głowie (czoło, 
skroń), rana kłuta (nożem), drążąca aż do kręgosłu­
pa, przecięła chrząstkę kręgów szyjnych, naruszywszy

rdzeń pacierzowy. Tłuczona rana oka prawego z zu- 
peineJi zniszczemem gaiki ocznej, następnie wyraźne 
ślady duszenia. Śladów' obrony lub oporu, jakoteż 
zbezczeszczenia żadnych.

u u  b., * % |

Fedko B e k i e r s k i ,  badany dzisiejszej nocy 
w aresztach policyjny eh przez kom. Kreinora i agen­
tów Ghnsberga i Finkelsteina, p r z y z n a ł  s i ę  do 
m o r d e r s t w a  na  o s o li i e W o j t u n o w e j i  S o r o- 
k ó wn y .  Zamach wykonał siekiera.

\ ... v“ -  * b

Pog,/.el, d\,u oriu. ,.iv.du, odbędzie się w n:e- 
dzielę po południu.

Ł  s a l i  s ą d o w e j .
(O garść sublitnatn).

Lwów 19 maja.
W dalszym ciągu przesłuchiwano wczoraj jako 

świadka, chemika sądowego, Wlodzimirskiego, który 
zeznał, że proszek okazany mu przez Szeparowi- 
czową., byl sublinuitem.

Św. Andrzej W l a z ł o  następca Hellmana 
u Szeparowiczowej, podaje szczegóły poznania się 
z tą damą, oświadcza również, że mml zamiar żenić 
się nawet z nią, nie wiedział bowiem, co to za ko­
bieta. Opisuje szczegóły sceny, gdy raz Szeparowi- 
czowa napiła się herbaty, pozostawionej przez Hell­
mana a potem okazało się, że jest otrutą. Były 
przynajmniej wszelkie oznaki otrucia.

Św. H i r s c h  S p a n i e r  słuchacz farmacji# ze­
znał, ze dopóki Wlazło nie „wlazł" do domu bzepa- 
rowiczowej, ona ży la z Hellmanem na bardzo dobrej 
stopie. Nieraz opowiadała ona, że ma sublimat. Ze 
służącą swą Bronisławą żyła na stopie niemal przy­
jacielskiej.

Śwr. Jan S z c z u r k o w s k i ,  majster stoiarski, 
zeznaniami zwojemi na temat znajomości swojej z Sze- 
parowiczową i przedstawianiem rozmaitych epizodów 
z pożycia z nią, zbudzą szaloną wesołość wśród ca­
łego audytoryum.

Poznał ją w Krakowie, zaraz na drugi dzień 
po pogrzeoie jej męża, a w kilka juz dni zaszli 
bardzo daleko... ona zaś poszła w zaciągnięciu kre­
dytu u niego do stu kilkudziesięciu złotych. Zerwał 
z nią jednak, gdy się dowiedział, że równocześnie 
utrzymuje ona stosunek z jakimś konduktorem.

Z kolei zeznawali świadkowie: Katarzyna Czer­
wińska, zarobnica; Marya Jasińska, służąca — po- 
czem przewodniczący odczytał akt oskarżenia wnie­
siony przeciw Szeparowiczowej, oiaz kilka protoko­
łów świadectw.

Dalszy ciąg rozprawy dziś o g. 9-t.ej.

U J Ł O  N I U L A .
Do dzisiejszego numeru dołączamy 5 a r ­

kusz opowieści dziejowej Stanisława Sclinur-Pepiow- 
skiego p. t. „Wódz legiouistów".

Dziś w teatrze O godzinie pól do 4 popołu­
dniu „K ontroler wagonów sypialuyeh*, k rotochw Ja 
w 3 aktach Al. Bissona.

O godz. pól do 8 wieczór „Nitouche“ , operetka 
w 4 aktach Herve’go.

Temperatura. Dzis rano o godzinie szóstej 
było f  7 U R.

Mianowania i przeniesienia. Minister skarbu 
powolni koncypistę gal. proktiratoryi skarbu, dr. Tad. 
Konstantego Fłnucha, do służby w ministerstwie skarbu. 
Namiestuik przeniósł p rak tykanta  koncep. namiestnictwa 
H enryka Boloz-Autoniewieza z Podgórza do Żywca, oraz 
przeniósł adjunkta budownictwa Karola Fonii a .owakiego 
zo Lw'ow’a do Jasia.

B a d a  s z k o l n a  k r a j o w a  postanowiła zatw ier­
dzić wybór ks. Jnkóba Federkiowiczu. na zastępcę p rz e ­
wodniczącego Rady szkolnej okręgowej w Przemyślu  ; 
zam ian o w ała : Józefa Gesierieha nauczycielom 3-klas. 
szkoły wydziałowej żeńskiej w Białej; J a n a  Rogińskie­
go nauczycielem starszym 4 klasowej szkoły pospolitej 
męskiej połączonej z wydziałową w Buezaczu : ks. Wło­
dzimierza Łotockiego katechetę gr. kat. 3-klnsowej 
szkoły wydziałowej męskiej połączonej z 4-klasową po­
spolitą w Buezaczu; Helenę Kowalską nauczycielką 
młodszą 2-klasowej szkoły w Zebrzydowicach; Stani­
s ławę Rozwadowską nauczycielką młodszą 2-klasowej 
szkoły w Brodach ; Michała Kuziaka nauczycielem młod­
szym 6-klasowej szkoły męskiej w Żywcu. Nauczycie­
lami i nauczycielkami szkól 1-klasowych Eugenię Po­
dobińską w Gierałtowicach; Macieja Chyża w Polne- 
d rze ;  J a n a  Lipińskiego w U hryn iu ; Helenę Arysnew- 
ską  w W eleśn iow ie; Ignacego Sozańskiego w Czaruo- 
koucach małych, ustanowiła posadę katechety  rzym. 
kat. w szkole 4-klasowej w Szczawnicy ouręgu nowo­
tarskiego.

Dr. Halban, b. naczelnik kancelaryi Izby depu­
towanych, który pisze dzieło o rządach K. Badeniego, 
bawił kilka dni we Lwuwie, a  wczoraj wyjechał do Bubka 
do K. hr. Badeniego.

Odznaczenia. Cesarz nadał żandarm ow i, ty tu ­
larnemu posteufulirerowi przy komendzie zaudarmeryi 
we Lwowie nr. 5, Józefowi Boszkiewiezowi w uzna­
niu za wyratowanie dziecka w czasie pożaru, srebrny 
krzyż zasługi.

Zygmunt Sam olcwrcz , jeden z mężów 
najzasluzenszych na niwie publicznego wychowania,

przez zgon swój okrył żałoba niełylko seroa najbliż­
szych sobie, ale także kolegow w zawodzie i bytych 
uczniów swoich, Zasługi jego, położone około dobra 
szkoły i młodzieży tak  żywo tkw ią  w pamięci wszyst­
kich, że kiedy za inieyatywą Tow arzystw a nauczy­
cieli szkól W'yższych powzięto myśl umieszczenia w je ­
dnym z lwowskich kościołów tablicy, któraby je  p rzy­
szłym także przypominała pokoleniom, z ła twością ze­
brano sumę, potrzebną do je j urzeczywistnienia. Epi­
tafium stanowiące piękny dowód pietyzmu kolegów i 
świadectwo serdecznej wdzięczności uczniów, zawiera 
w górnej części pojiiersie zmarłego z kararyjskiego 
marm uru, w dolnej stosowny napis na  m arm urze  bel­
gijskim, całość zaś, u ję ta  w ram y z kra jow ego ala­
bastru, świadczy chlubnie o projekcie prof. Weissa 
i o wykonaniu rzeźbiarza-artysty T. Dyirasa. Odsło­
nięcie w kościele 0 0 .  Bernardynów nastąpi w p o ­
n i e d z i a ł e k  dnia 21 b. m. o godzinie 11 przed po­
łudniem po uroczystem nabożeństwie żałobtiem, we 
c z w a r t e k  zaś dnia 24  bm. o godzinie 12 w połu­
dnie odbędzie się w auli gimi.azyum Franciszka J ó ­
zefa posiedzenie lwowskiego Kola Tow arzystwa n a u ­
czycieli szkół wyższych, na którem poseł Soleski, wie- 
oletui kolega zmarłego w zawodzie, przedstawi jego 
działalność na  tie współczesnych s tosunków ,

P o g r z e b  śp. M. Chamskiego odbył się dnia 
wczorajszego popołudniu przy licznym udziale przedsta­
wicieli sfer literackich i artystycznych. Za trum ną, na 
której spoczęto kilka wieńców, postępow ali: rodzina, 
prezydent m. Lwowa, dr. Małachowski, prezydyum 
Tow. dziennikarzy, bardzo wielu kolegów zawodowych 
zmarłego, oraz artyści i artystki teatru  lir Skarbka.

b z e z e p i e n i e  o c h r o n n e  o s p y  u dzieci, począ­
wszy od 21 m aja  b. i . ,  odbywać się będzie w szp ita­
lu dziecięcym św- Zofii w poniedziałki i środy między 
4 a 5 popołudniu.

T o w a r z y s t w o  „T e a t r  m i ł o ś n i k ó w  s c e n y 11 
i „Chór akadem icki11, urządzają na Wysokim Zamku 
w dniu 3 czerwca b. r. tj. w pierwszy dzień Zielonych 
świąt „Wielką zabaw ę", różniącą się od jednosta jnie  
szablonowych festynów, nader  urozmaiconym i pełnym 
w niespodzianki programem, który do czasu zaohowu-. 
jem y w tajemnicy.

Zbrodnia czy w ypad ek 9  Wczoiaj przed 
godziną 8 wieczorem 2 2 - letnia Fe iga  Schwarz, żarnie 
szkala przy ul. Sieuiawskiej, wyszła pod pretekstem 
choroby do m iejsca ustępowego, w którem urodzone 
niemowlę wpaść miało do kanału, szczęściem płytkie­
go. Mieszkańcy domu zaalarmowani kwileniem dziecka, 
a  następnie jękami matki, zawiadomili o wypadku po­
gotowie Tow arzystw a ratunkowego i poiicyę. Po 
opatrzeniu m atki i dziecka, przewieziono oboje do 
szpitala.

►samobójstwo. Z Jarosław ia  donoszą: Dnia 6 
b. m. około godziny 8 wieczorem rzuciła się w zamia­
rze samobójczym z mostu na Sanie, pod Jarosławiem, 
Eugenia Juzefczyk, żona sierżanta 9 p. p., do rzeki i 
utonęła. Powodem samobójstwa b j t a  nieuleczalna cho­
roba umysłowa.

P o m n i k  B i s m a r k a  w  P o z n a n i u .  drwili, 
gdy wielbiciele B ism arka zamierzają w Poznaniu w y­
stawić mu pomnik, warto przypomnieć bardzo cha ra ­
kterystyczny, a mało znany szczegół z niedalekiej,  
przeszłości. Ś. p. Kajetan  Morawski z Jurkow a, jako 
poseł na Sejm berliński,  wszedł w bliższe stosunki 
z Bismarkiem, wówczas jeszcze posłem partyi staro- 
kouserwatywiiej. Ze stosunków ty cli korzystał nieraz, 
aby się przysłużyć narodowi. Kiedy w r. 1865 na 
Sejmip prowiucjonalnym wniesiono projekt, aby w P o­
znaniu postawić pomnik królowi prusKieinu, za czasów 
którego zabór ziein polskich został dokouauy, ś. p. Mo­
rawski udui się listownie do Bisinarka, przedstawiając 
mu rozdrażnienie, jakie z tego powodu powstaćby mo­
gło wśród społeczeństwa polskiego. W skutek tego prze­
szedł z Beri.na rozkaz zaniechania projektu tego, a  Bi- 
sm ark  podziękował ś. p. Kajetanowi, że w tak  delika­
tnej sprawie udał się wprost do niego

Zapiski literackie i artystyczne.
f te p e r tu c tr  te a tr u  h r . S k a r b k a :
W  so bo tę  19 bm  p o p o łu d n iu  „K on tro lo r w ag o n ó w  syp ia l­

n y c h ”, k ro tochw ila  w  3 alitach  B issona.
W so bo tę  w ieczo rem : „N itouche*, operetK a w  4  aktach  

H ervego.
W  niedzielę  20  b. m. popołudniu  „C io tka  K arola* , k ro­

to ch w ila  w  4  ak tach  T . B randona.
W  niedzielę w ieczorem : „L alka* , op ere tk a  w  4  ak tach

A udrana.

Biblioteki najnowszych powieści i no­
wel, wydawauej przez drukarnię St. Manieckiego 
i Sp., wyszedł tom 16, zawierający zajm ującą powieść 
z angielskiego Artura Griffithsa pt. „W pociągu bły­
skawicznym Rzym-Paryż*.

„Iris" nr. 10 wyszedł i zaw iera :  Iadywidualizm 
modernistyczny, przez Piotra Chmielowskiego. —  Ve- 
nus Victrix, przez K. M. Górskiego. — Otchłań, przez 
Kaz. T etm ajera  (ciąg dalszy). —  Wieczorem, przez M. 
Dunikowską. —  F ragm en t  z chaosu stworzenia świata, 
przez Lucynę Ćwierciakiewiczową —  Na ludową nutę, 
przez J .  K. —  Z pomorskich wrażeń, przez B. (ciąg 
dalszy). —  Plon konkursowy, przez Kazimierza Cza- 
pelskiego. —  Z Pragi Czeskiej, przez d ra  Borysa Pru- 
sika. —  Malarstwo. —  Muzyka. —  Teatr ,  —  L ite ra­
tura. —  Z Kola Literacko- Artystycznego. —  Kronika 
żałobna. —  Odpowiedzi fłedakcyi.  —  Odpowiedzi gra- 
fologiczue.
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J a k  do tychczas ,  t a k  i n a  p r z y s z ło ś ;  okazyw ać 
się bedzie  r u b ry k a  spo r tow a  regu la rn ie  sobotuiem  
ran n e m  wydaniu Słow a Polskiego.

Z  in fonnacy j,  dotyczących „ S p o rh i“ . k o rzy s ta ć  
m ogą ty lko  s tuli p renum era to row ie ,  a  fcwraeać się 
po nie n a leż y  albo do B iu ra  in form acy jnego  Słow a, 
lub w pros t  do sp raw ozdaw cy  dzia łu  spor tow ego , p. 
K az im ie rza  H em erlinga ,  we Lwowie, ul.  S zopena  7,

W iadom ości z k ra ju ,  p rzezn aczo n e  do druku, 
m uszą  być n a d e s ia n e  najdale j do c z w a r tk u  każdego  
tygodnia .

uyKiistyKa.
Na lwowskim torze kolarskim odbędą się 

w najbliższym czasie nas tępujące w y śc ig i :
Dnia 3 czerwca (Zielone święta), a w razie nie­

pogody dnia 4 czerwca w y ś c i g i  l w o w s k i e  polą- 
C/ioue z popisem szkoły treningu.

Dnia 17 czerwca w y ś c i g i  p o l s k i e .
Dnia 1 i 15 bpca w y ś c i g i  g a l i c y j s k i e  po­

łączone z innymi zawodami sportowymi.
Uczestnicy szkoły treninga robią, widoczne 

postępy. Liczne grono widzów gromadzi się ooecme co­
dziennie n a  torze i z ciekawością śledzi przebiegu ćwi­
czeń. Do treningu zapisał się też p. Seweryn Komo- 
niewski znany nasz champion z r. 1898. Ćwiczenia od­
bywają się codziennie między godziną 5 — 7 wieczór. 
Wstęp dla publiczności dozwolony za opłatą 10 groszy 
w dni powszednie, a 20 groszy w niedzielę i święta.

Z oddziału kolarzy „Sokoła11. W niedzielę 
dnia 20 b. m. w  razie niepogody w czwartek dnia 24 
b. m. odbędzie się wycieczka do Żółkwi, a tam  gra 
w piłkę nożną, w palan ta  i kręgle. Na 27  b. m. zapo­
wiedzianą je s t  wycieczka całodzienna do Rudek, popo­
łudniowa do Lubienia i powrót wspólny.

W Zieione świątki d. 3 i 4 czerwca odbędzie się
w voieczka do Rzeszowa n a  odsłonięcie pomnika Ko­
ściuszki w d. 3 czerwca, a  stam tąd do Tarnow a na
zlot „Sokołów11 w d. 4 czerwca, poJ warunkiem jednak, 
że zgłosi się najmniej 5 uczestników'. Zgloszeuia przyj­
muje i wyjaśnień udziela druh Ziółkowski w kancelaryi 
„Sokola".

Zarząd wzywra członków oddziału do pilnego u- 
ezęszczaiiia na  próbę rejo w, które m ają  być wykonane 
na zlocie w Żółkwi. Próby oabywmją się w kaz Ją  so­
botę od 8— 9 wieczorem w sali „Sokola".

Ruch w ycieczkow y Akadem ickiego S .  
O. Dnia 6 m aju  oubyła się wycieczka A. K. C. do
Winnik, w której wzięło udział 18 członków' i kilku 
.gości. W Winnikach spędzili wycieczkowcy czas na  grze 
;w kręgle, przysłuchując się improwizowanemu koncer­
towi dwu członków A. K O., z których jeden  grul ua 
jnaudolinie, drugi zaś ua  trąbce. Około godziny 6 wie­
czorem wyjechali wycieczkowcy z Winnik, a zatrzy­
mawszy się chwilę u Gruuda, wrócili lasem, przez t o -  
Jiulankę do Lwowa. Była to już d ruga nasza wycieczka 
w tym roku i przykro nam bardzo, że znowu musimy 
się skarżyć n a  drogę, która rzeczywiście je s t  bardzo 
zepsutą, i n ie tyLo, że nie widać na  niej napraw y prze- 
szloroczuej, lecz przeciwmie znaczne pogorszenie. Trzecia 
wycieczka A. K. C. odbyła się d. 13 maja ao Janow a 
24  kim. W wycieczce tej wzięło udział 7 członków 
t .  K. C i dwu gości O. K. S. Stosunkowo mały udział 

członków w  tej wycieczce usprawiedliwia dotkliwe zimno. 
Stan d ro g i : za  rogatką janow ską  8 kim. bardzo dobra, 
następnych kilka kim. posypanycłi szutrem ; dalsza droga 
do Janow a Jest jeżeli nie tak samo zła, j a t  w zeszłym 
roku, to przynajmniej o wiele g o r s z a ! Napraw a tej 
drogi postępuje tak wolno, iż je s t  nadzieja, że za jakich  
bit  cztery będzie ukończoną, a wówczas będziemy mogli 
podać do wiadomości, że początek drogi je s t  zły, ale 
sa  to koniec doskonały.

Następne wycieczki A. K. G, odbędą s .ę :  20 m ąia  
(niedziela) do Lubienia 28  kim. Wyjazd o godzinie 2 72 
z lokalu A. K. C., ul. Friedrichów 9, a  w dniach 4 i 5 
.czerwca (Zielone święta) do Podhorzec, gdzie wyciecz­
ki wcy zwiedzą zam ek J a n a  III. Sobieskiego. Wyjazd 
r a tę wycieczkę d. 4 czerwca z lokalu A. K. C. o godz. 
4Va rano. P rzed południem będą wycieczkowcy w Zło­
czowie, tuta j odpoczną i zjedzą obiad, a następnie uda­
dzą się do Podhorzec. Na drugi dzień powrót przez 
Złoczów do Lwowa. Czloukowie iuuych towarzystw 
lwowskich, chcący wziąć uaział w tej wycieczce, zechcą 
^głosić si«j w  lokalu A. K. C., ul. Friedrichów 9, między 
godz. 7 a  9 wieczorem i wpisać Się na  Lstę gości. 
L is ta  o tw arta  do dnia 3 czerwca. Bliższych iuformauyj 
udzielają kapitanowie jazdy  A. K. C. Zwracamy jednak  
uwagę, że wycieczka ta  je s t  dłuższa i uciążliwa, a  więc 
udział w niej mogą wziąć tylko lepsi jeźdźcy.

Z Krakowa. Korzystając z sprzyjającej pogody 
urządziły klnby tutejsze, nie wyjmując i najmłodszego 
„Krak. Klubu młodzieży cyklistów", w ubiegłą niedzielę 
wycieczki inauguracyjne. Najliczniejszym udziałem (trzy- 
dziestukilku) cieszyła się wycieczka oddziału kolarskie­
go „Sokoła" krakowskiego. P rzed wyjazdem wstąpił 
oddział na przystań bratniego oddziału wioślarskiego, 
1 tórzy równocześnie obchodził uroczystość otwarcia 
jprzj staui.  Tam złożouo sobie wzajemnie serdeczne źy- 

zenia, poczem wioślarze wśród oklasków i oKrzyzów 
zgromadzonej pod Wawelem publiczności, pomknęli na 
łodziach różnego kalibru, począwszy od wątłych „skif- 
fow“ , a  skończywszy na archaicznych „pychówkach“ 
,po wezbranych nurtach uaszej kochanej Wisły do Bu 
dzowa, kolarze zaś ruszyli do Liszek.

Kapitanowie oddziału kolurskiego urządziii w aro- 
wyścig 3 kilometrowy, z którego wyszedł zwycię­

sko zeszłoroczny m is t r z 1 druk Bauer (5 m. 15 sek.). 
a w małych odsiępaeh za nim Scblosser i Kowalski.

Po powrocie z wycieczki odbyła się wspólua wie­
czornica oddziałów wioślarskiego i kolarskiego w g m a­
chu „Sokola", która wśród produkcyi gimnastycznych 
kilku członków, toastów', śpiewów i pogawędki przecią­
gnęła się do północy. Specłałor.

O t w a r c i e  t o r u  w  w i e d e ń s k i m  P r a t e r z e  
odbyła się 13 bm. popołudniu, przy olbrzymim udziale 
publiczności. Który z biegów najwięcej był in te resu ją­
cym, trudno doprawdy powiedzieć. W każdym je ­
dnak  razie, bohaterem dnia był Gastć, który pobił do­
tychczasowy jednogodzinny austryacki rekord motocy­
klowy (51 kim.) i to tak  dalece, że do „sześćdziesiątki" 
brakło mu tylko 114 metr.,  to znaczy, że zrobił w go­
dzinie 59 kim. 886 mtr.. 1

Nie mogąc, . z powodu braku miejsca w naszej 
rubryce, dać szau. czytelnikom wyczerpującego spraw o­
zdania z tego niezwykle interesującego meetiugu, ogra­
niczyć się musimy do pobieżnej o niektórych biegach 
wzmiaki. I  tak :

W 10 kim. wyścigu na  rowerach z prowadzeniem 
(nagr. 200, 100, 50 kor.), zw'yeiężył w najlepszym 
stylu Dietrich s tając u m ety  w 12 minutach 7 7 s  sek 
Drugim był Lanfranelii, trzecim Lusum. W biegu o złoty 
m edal P ra te ru  —  2000 metr.  —  dla am a to ró w . 1.
F .  Mader, 2. Kleemami. W wyścigu głównym, premio­
wym —  5000 metr. —  nagr. 100, 60, 50 kor.: 1. 
Pasiui, 2. Heller, 3. Laufrauchi. Tandemy, 3000  m. 
nagr. 100, 60, 10 ko r .  f i  Paslni-Lanfranchi,  2. Mi-
uozzi-Warcliałowski, 3. Lurion-Heller. W 10 kim. wy­
ścigu na motocyklach zwycięzcą był Gastć. robiąc tę 
przestrzeń w 10 m. 1875 sek. i wyprzedzając Dietri­
cha o 174 okrążenia.

W  w y ś c i g u  P a r ^ ż - R o u b d . i x  wygrał Bou- 
bours, przejechawszy 262 kim. w 7 g. 10 m. 30 
sek., drugi przypyl do inety Józef F ischer w 7 g. 28 
m. 25 sek.,  3. Maurycy Garin w 7 godz. 49 m., 4. 
Itsveire, 5. Lepoutre.

J e d n o g o d z i n n y  m a t c h  między Taylorem, 
a  oczekiwanym od daw na w P aryżu  Am erykaninem  
Elkesem, odbył się dnia 14 b. ni. w Auteuil. Po z a ­
żartej walce, w której szanse przechylały się to n a j e -  
duą, to na d rugą stronę, wywołując niebywały wśród 
tłumów publiczności eutuzyazm, zwyciężył Amerykanin, 
zostawiając sławnego F rancuza  200  metr. za sobą.

O c w a r c i e  s e z o n u  w  M o s k w i e  odbyło się 
dnia 5 b. m. Pierwsze trzy m iejsca w wyścigu wio­
sennym zdobyli. Ellegaru, Podorow i Waszkiewicz.

T tó & d y  H a l o ,  który postanowił robie przez cały 
rok po 1.1)0 mil. ang. dziennie, ma już 26.000  mil za 
sobą. Wooee tego, że od chwili swego postanowienia 
przebył już najgorszą porę zimową, zdaje się nie ule­
gać wątpliwości, że zamiar swój z łatwością doprowa­
dzi do skutku.

S a m o c h o d y .

C z w a i c e  C r i t e r i u m  m c t o c y k l ó w  ua dro­
dze z Etampes do Chartres i napowrót (100 klin.) od­
było się 10 bm. Wyścigi te obudziły o tyle więcej za­
in te resow an ia ,  że uzyskauo ua nie wyjątkowe pozwo­
lenie ministra spraw  wewnętrznych. Z pięcnasiu zgło­
szonych do startu ,  cz ternastu ukończyło wyścig. Naj­
lepszy czas o s i ą g n ą ł  M a r c e l  l i n ,  przebywając dro­
gę w jednej godz. 24 m. 58 sek. Nie pobił więc świa­
towego rekordu Becounaisa (22 : 34) ua drodze Arles- 
Salon. Natomiast jedenastu  poprawiło zeszłoroczuy czas 
Testasa  —  1 : 56 : 32.

E z e l b a r g s k i e  w y ś c i g i  m o t o c y k l ó w  na 
przestrzeni 4 '2  klin. pod górę, urządzone s taraniem 
austryackiego Klubu auiomobilistów, odbyły się 13 bm. 
bez najmniejszego w ypadku i odniosły sukces zupełny. 
Hr. Pottiug, który ubiegłej zimy bardzo wiele poświę­
cił czasu na  zreorganizowanie klubu (liczącego obecnie 
512 członków), może tryumfować.

Wyścigi podzielono na dwie k a te g o ry e : I. dla 
wszystkich, II. tylko dla czlouków austr  Klubu auto- 
mobilistów. Ze zgłoszonej do I. kategoryi czterech, 
s tartowało dwóch, a  mianowicie: Ludwik Gastó i zna­
ny wiedeńczyk, J  Dietrich. P ierw szy  na  D arracą- 
Perfecta  przebył tę  przestrzeń w 6 miu. 24Ve sek.,  
drugi ua  Dion-Bonton w 6 m. 454/6. Z grugibj kate­
goryi przybył pierwszy do mety, znany wyścigowiec 
z czasów wysokiego koła Mr. S team wr 7 m. 3 7 s  sek., 
drugi Arnold Spitz 7 -4 l 2/ s ,  trzeci Hr. K. Selibnbom 
8-875, czwarty Hr. D. Draskowicz 10-5375. Tem u osta­
tniemu pękł pneumatyk.

K e n ć  d e  K n y f F ,  sprzedał swój wózek moto­
rowy, na którym w ygrał wyścigi i w Pau i Nicei, Al­
bertowi Boswickowi, członkowi auierykańskiego Klubu 
samochodowego za sumę 60 000 frk. i wózek teu od- 
elioJzi w tycli dniach do A m ery k i .—  Cena 60.000  fr. 
nie je s t  reko rdow ą; niedawno uzyskał Charon za po­
dobny wózek 66 0O0 frk., a  Lem uitre  naw et 69.000 
franków.

D o  W i e d n i a  przybyli oprócz G astć’go także 
automubiliśei Marcelin i Joyeux  i w ezmą udział w wy­
ścigach samochodowych dnia 20 i 24  bm.

A t l e t y k a .
Z a p a s y  g r e c k o  • r z y m s k i e  w  berlińskim 

w Wiutergartenie budzą wśród tam te jszych sportsma- 
nów niesłychane zaiuteresowanie. Biorą w nich udział 
pierwszorzędne siły św ia ta ;  Pytiasiński, Kara-Achmed, 
Pous, Poiree, Robiust, vau  der Berg, Tholero, Washin­
gton , E eauaa iro is , Gerardy, H e id k e , Eberle, Tonu, 
Hitzler Dotychczasowy przebieg je s t  następujący: Hitzler 
zwyciężył 4 razy, Pytiasiński,  Eeaucairois, Berg po 3 
razy, Pous i Toun po 2 razy. Sławny K ara  - Aohmed

m a  dotychczas jeduo zwycięstwo, a  dw a razy został 
zwyciężony, Poiróe i Washiugtona w skutek 3 przegra­
nych wykluczono z turnieju.

Walka w d. 4 bm. pomiędzy berlińczyk:em Eberle 
, Pytlasiriskim zakończyła się zdyskiaflkowauiem Py- 
tlas ińsk iogo! Eberle, po kilkunastu bezskutecznych usi­
łowaniach położenia swego przeciwnika na  obydwie 
łopatki,  zw racając się do publiczności, oświadczył glo 
ś jo , że Pytiasiński obejmuje go nogami, co w walce 
greckiej je s t  niedopuszczalne. Publiczność obrzuciła 
Pytf.asińskiego obelgami, a sędziowie, po półgodzinnej 
naradzie, przyznali zwycięstwo Niemcowi, pomimo, że 
nie mogli zarzucić Pytlasińskiemu żadnej nieprawidlo 
woSei. Nie ma to ja k  niemiecka bezs tronność! -

Dnia 5 b. m. odbyły się dwie walki decyaujące. 
w 1 między Gerardem  i Bergiem zwyciężył po 1 7 Ł/2 
min. drugi, w  II. między K ara  - Aclimedem i Heidkem 
zwyciężył K ara -A ch m e d

Najciekawsza część zapasów, które trwać będą 
do 15 bm., odbędzie się w ostatnich dniach turnieju.

Międzynarodowe zapasy w Paryżu. Zor­
ganizowany w Wiedniu komitet czyni gorliwe starania, 
pragnąc, by wszystko, co Wiedeńczycy mają najlepsze 
go w świceie sportowym, wzięło udział w koukuren- 
cyjuych zapasach podczas wystawy w Paryżu. Poru­
cznik Rudolf Broseh weźmie udział w zapasach na flo­
rety. Do zapasów na pałasze s taną uajlepsi szerm ie­
rze :  dr. Kamil Muller, Zygfryd Flescli, kapitan Tenuer, 
porucznik Gregorich, Naralicz. Ciężką atletykę repre 
zentować będą Turk i B inder, lekką Lubowiejski 
(w rzucaniu w dal), Wrast.il w wyścigach pieszych, 
Weinhappel w skoku w dal, Ruberi i Wnlile w pływa­
niu, w stucznej jeździe na  kole Sclireiber i Mei- 
dinger.

W zapasach tych wezmą udział także czescy re- 
prezentaci rozmaitych sportów.

A m y ?  Czy nie weźmiemy udziału w tym m ię­
dzynarodowym tu rn ie ju?  Wartoby o tern pomyśleć.

Sport konny.
R ezultaty w yśc’gów  konnych. Zwycięzcy 

w główniejszych biegach w  Austro-Węgrzech : (Patrz
lir. 210  poranny z dnia 5 m aja  1900. Pag, 3).

Nagroda „Nemzeti-Hazati" (Budapeszt 6 maja). 
24 .500  koron (20.000, 3 .000. 1.000), 1 .600 metrów. 
Dla 3 1. na Wręgrzech urodzonych i wychowanych og ie­
rów i klaczy. Wygrał gn. og, „Garabonczias" po Phil 
od G i lo a , własność hr» D. WenckLeima (56 kg.) 
(Adams); drugjm był gn. og. „K ara" (56 kg.) pana A. 
P ech y ,  trzecim gu. og. „Waterloo" (56 kg.) hr. E. 
Huuyady. Biegały 4 konie. (C. d. n.

Do wielkiego krakowskiego biegu z prze­
szkodami, k tó iy  odbędzie się 19 czerwca zamiano­
wanych zostało 25 koni, między Którymi są  t y k o  dwa 
galicyjskie, a  mianowicie: 4 1. gn. og. „Pług" p. Wł. 
Schindlera, pochodzący ze s tada hr. J a n a  Tarnowskiego 
z Chorzelowa i 5 1. kaszl,  walach „Nemo“ p. Trze- 
cieskiego, pochodzące ze s tada Ostoi - Ostaszewskiego.

Porucznik baron Eltz jeden  z najlepszych 
jeźdźców, w Austro-Węgrzech padł w wielkim woj­
skowym biegu myśliwskim w Preszburgu z 4 1. s i­
wą klaczą półkrwi „Lisbeth" por. E. Kolłera i poniósł 
ciężkie oDrażenia,

Traber-Derby austryackie. (Wiedeń 6 maja) 
10.000, 4 .000, 2 .000, 1.000 koron. Dla 4 latków Meta' 
3 .200 metr. Wygrała w ęgierska klacz kaszt.  „Mary C" 
po Tonkin od Mary w 5 : 102/5o (1 : 3o7io), spółki S. 
Spitz Co i C. Hoinek; d rugą była k ara  ki. „Ledy 
Qi»artermaster", s tada Wienerwald w 5 ; 138/io (1 • 354/io); 
dalej „Miss luna B" tegoż samego stada, „Badnerin" 
p. Silberera, „Trilby“ bar. S terubacha. Biegało 10 
koni. .

Corvatsch, 3-1. ogier Augusta hr. Potockiego 
(po Botschafter I i Coustanze) biegał 1 bm, w Berlinie 
w biegu „Grosses Berliuer Haudicap" o uagrodę 10 ty­
sięcy mar.,  na  dyst. 1600 m. i przybył drugi o dłu­
gość za 4-letnią Liebelei-Lang Puchlioffa, zdobywając 
1800 m arek. W wyścigu tym biegało 15 koni pieiw- 
szoklasowych. Corvatsch prowadził od s ta r tu  prawic 
przez cały dystans, a  dopiero ua  liuii prostej minęła 
go Liebelei.

D e p e s z e  ImiioLEowe.
Z targ-u pieniężnego.

Wiefleń, 19 m aja . Zam knięcie w czor. g iełdy popołud  
N o tow ano : Akcye a u s tr  ZakŁ k red y to w eg o  7 2 4 '— , , Akcye w ęg . 
Z akładu k redy tow ego  723"— , Akcye ang lo-bunku  2 8 6 ’— , A kcye 
U nionbankn 5 8 7 ’— , Akcye L and erb an u u  4 4 0  50, Akcye Bank- 
vereinu 5 1 2 ’ —, Akcye B odencred it 9 2 8 '— , A kcye Gal. B anku  
h ipo tecznego  — "— , A kcye kolei p ań stw o w y ch  G 4 2 —, Akcye 
kolei po łudn iow ych  110-— , Akcye T ram w ay  A. 3 5 2 — , B. 3 4 3 ‘— , 
Akcye ko le i E lbethal 468 50, A kcye kolei pótn. 62 65, Akcye 
kolei czerń . 439"— , Akcye A lpiny 519-— , A k c y e  Rima Mui-anyi 
580"— , A k cye P rag . T o w arz y stw a  żel. 2 1 0 0 -—, A k c y e  F a b r jk i  
b roni 360  — , Akcye tu reck ie  ty to n io w e 297-— , Oblig. w ęg. ind. 
9 4 '8 5 , R enta m ajow a 97'SO, A ustr. Renta k o ro n o w a  97"— , 
W ęg. R enta ko ro n o w a 91 40 , 60 1. L isty  T ow . kred . ziem.
92-10, 4  proc. listy  Banku kraj. 93 50, 4Vs prc. Banku kraj.
99"50, 4  p rc . listy  Banku hip , 9 2 '— , 4 '/ s  prc listy  Banku
hip. 98-50, 5 p rc . listy  Banku h ipo t. 109"— , 4  prc. Gal. O blig. 
p rop inac . 96-10, 4  prc. Gal. poż. k raj. z 1893 r. 92-70, 4 prc,
P ożyczka ra. L w ow a 9 0 '7 5 , L osy tureck ie  115"25, Marki 118-25. 
Ruble 2 5 6 '— .

T en d en cy a  słaba.
B t c r l l n ,  19 m aja . P rzy  zam knięciu  w czoru jszu j gieł­

dy : K redyty 225 6 0 , Ś lau tsbalu iy  136 7 5 , Ili” collio Com im -
™ 1 8 6 ’— , L aura Tj 8 '7 5 , B ank d rezd eń sk i 259 75 , Oochumor 
2 5 2 7 5 , Koło] pótn. w schodnio  p ru sk a  8 8 7 5 ,  R uble za  go tów kę 
216"10, Kolej w a isz .-w ied . — — , Kolej m orza  śródziem nego  
100"10, Kolei M eridional 138-30, L osy  tureck ie  116"25, Renl« 
w ioska 9 v 9 0 , „ (Ia rp e iie r“  k o p a ln ie  w ęg la  227 9 0 , Kolej Ma« 
rienburg-M law ka 78 60 , K onso lida tion  3U5-— , L om bardy  20-10, 
Kolej llo n ry  120 2 5 , Niemiecki ban k  narodow y  138 25, K an ad a  
P re fered  93  60, Akcyo żeg .ug i lu a a .u ra n ic j 127 40.
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B u d a p e s z t , .  19 m aja. W czo t. giel. A ustr. kred 723*— 
W ę^. ban k  kred . 724 — , W ęg.bdiilc e ik o n to w y  4 8 6 ’— , bank 
li.p o t.cx u y  4 5 1 ‘ńO, W ęg. ren ta  k o ro n o w a  91*40, Iiim uim iruuia 
S 7 9 — , W ęg . 4-proc. ren ta  9 7 '— , W ęg. baolr d la  p rzem . ljm m jh i 
187*— , S tau tsbatiny  461 *— , K oleje u liczne 6 1 6 '— . W ęg. b an k  e=k. 
— "— , W ęg .p o ż  prein iow n 164*00, A ustr. re n ta  k o ro n o w a  97*— 
Eleklr. Lol u liczne 3 1 8 ’— , Gan* & Co, 3 4 5 0 , Salgo larfnner 
£ 3 0 '— , Atislr. z ło ta  ren ta  96 75 . Akcye elektt*. 257*— .

r r k O k  t l i r t ,  19 m aju. W czorajazii g ie łda  w ieczorna 
K reoyiy 225’GO, S laa lsba lm y  — — , 2.oiubardy 25 90, AljjTny 
259*— , A usttyncl.a  re m a  p ap ie ro w a 97 — , A nslr. sreb rn a  renta  
90 S0, A ustr. z lo la  ra n ia  98*10 ,' W ęg ierska  z ło ta  ren ta  9 6 '9 0  
C inonhanki — — , Akcye elcktr. l o 2 '— . Kolej póln .-zacli 1 1 6 — .

U sposob ien ie  słabe.
B * a ir y ł ,  19 m a ja . vVczur. g ie łda  C red1, foncie. 693*— 

4 p ro c .p o ży c2ka rum u ń sk a  1896 r. 80 85 , G recka p ożyczka — *—
I i o c . h iszpańsk ie  G ste rieu rs 73*35. N iezdecydow ane

B e r l i n ,  19 m a ja . W oz nr. g ie łd a  w ieczór. (N acliboerse) 
K redyty  2 2 5  60, S taa tsba lu iy  133*75 lo m b a rd y  2 6 ‘—, R osyjskie 
ban k n o ty  (Itasaj — *—, Eos. b a n k n o ly  (ult.) — , D isconto 
C om andil 186‘— . U sposob ien ie  w a h a ją c e .

I l i H i . i u U r t  19 m aja. W czo ra jsza  g iełda w ieczo rna . 
K todyly 225*45 L om b ard y  2 6 ‘— , S taa tsb a lu iy  136*75. A ustr. 
z ło ta  re n ta  98*— . W ęg ie rsk a  z ło ta  re n ta  96*60. S rebro  81*40 
p łacono  8 l ’90 żąd an o . S ieb rn a  re n ta  96*60, W łoskie 91*80. l osy 
z 60  r . 1 3 8 —. U sposobien ie  spokojne .

T a r g  z b o ż o w y  i t o w a r o w y ,
R l a d . a p o s i ł ,  19 m aja. P szen ica  n a  m aj 8*01 

do 8*02, p sz e n ic a  n a  p aźd z ie rn ik  7*86 do 7*87 , ży to  
n a  m aj 6'*90 do  7 — , n a  p aździern ik  7*11 do  7 12, ow ies n a  
m e j o*04 d o  5*06, n a  październik; 5*27 do 5 '2 9 , k u k u ry d z a  n a  
m aj 5*54 do 5*56, n a  p aździern ik  5*6J do 5 '6 1 , rzepak  na  sio r- 
P 'cń  1900 r  13*20 do 13*30

W i&dbń, 19 m.ija. (Gieida zborowa). Na wczo­
rajszej giełdzie sprzedawano;

Ps^snica na maj czerwiec S’03 do 8 02, psze­
nica na jesień 8*24 do S*21, żyto na maj czerwiec 
— ■— tj(J •—1} żyto na jesień 7*47 do 7*48, kukury­
dza na iip;ee sierpień 5*61 do 5'60, kukurydza na 
wrzesień październik — *— uo — , owies na je­
sień 5*61 do 5‘60.

Zreszią nutowauo: pszenica na maj czenv.ec 
—• . •—j żyto na maj czerw.ec 7*30 do r 35,
owies na maj czerwiec 5*43 do 5 ‘45, owies nanie­
sień — •— do — , kukurydza na maj czerwiec 5 7 5  
576, rzepak na sierpień wrzesień I g'40 dr. 18*50, 
kukurydza na wrzesień październik 5‘47 do 5'98.

Wypowiedziano na dostawę 2UO0centn. metr. 
pszenicy i 3500 ctm. owsa.

Końcowe notowania silniejsze: Pszenica na maj 
czerwiec 8*02, pszenica na jesień 8*22, _ wies na 
jesień 5*61, kukurydza na lipiec sierpień 5*87— 5*88, 
rzepak na sierpień wrzesień — '— , kukurydza tia maj 
czerwiec 5*78 do 5-79, kukurydza na wrzesień paź­
dziernik — '— do — *— .

Spirytus za 100 likt, 42*20 do 42*90
W ifatien, 19 maja. Cukier surowy 27'60 do 

Spokojnie. Nafta galicyjska niezmieniona. 
Spirytus (słabiej) 42*29 do — -

B e n in ,  i9  maja. Banknoty austryackie 84*50.
Spirytus 49*80.

P a r y ż ,  19 m aja.  T rz y  procen t r e n t a  101*07.
Mąka 25*90.

P r a g a , 19 maja. Cukier K 17'oo Jo — *—.
H a v  3, 19 maja. Kawa Smitos Good M e- 

rage na maj 43*75, na wrzesień 44*75.

Wydawca i odpowiedzialny redaktor: 
S i i i n i s l a u  f S e s N O W S k  i .

Drobne ogłoszeniu.

Zc.slaw.ame losów
j e s t  zhyieczncm . można j e  
iow iern sprzedać i ie su mc  
O iy na ra ty  inicsięcłpo  

Odkupić. In fornum yi udziela
KANTOR WYMIANY

W J K 1 0 R  C r iA J tS  i S p .
Lwów - - Sykstuska I. 8. 

Losy gdziekolwiek zastawio­
no wykupuje się. 1  2281!

W Krasuuzynie we Lwowie
j&st do w ynajęcia , om pouyt 
le tn i m ieszkanie, składające  
ni2 fi (ipokoi, bąd-Zw całości 
budź częściowo. — K ąpiele  
stawowe! p ię k n y  ogród, m le­
ko prosto  od kró w  iid. Sta- 
cyu kolei e le k try c zn e j park  
K iliim kiegi B liższe j w iado­
mości udzieli A . KU LIKOW ­
SK I, L wów ul. Sobieskiego  
I. H:

B ryndza " majowa znakomita 
liptawska, ćwierć funta 

8 et. tylko w handlu Leonarda 
Soleckiego we Lwowie, ulica 
Batorego 2. Filia ul. Zielona 
1. 4 . - 2334

d d y b o r n a  K a  w a  Vs kilo 75 
"■ et., „Syryusz* ul. 3 Maja 

1. 2, Lwów. 2387

Z i e m n i a k i
zakupuje S tanisław  G urgul 
w* K r a k o w ie .  ’252B

W illa w Skolem do wyna 
jęcia, 4 pokoje, kuchnia 

weranda w parterze f e w  po 
kojo, kuchnia, dwa balkony 
na piętrze. Ogród duży. Ume­
blowanie eleganckie, wiado­
mość Sykstuska 35 ’ 2044

Przez ik a ż d ą  K s ię g a r n i ę
dostać można, premiowane, 
w 30. wydaniu w yszle dzieło 

radcy med. D ia Miiltera

0 zaburzeniach w systemie 
nerwowym i płciowym.

Za 60 ct. markami przesyła 
oplatuie 4

C lirt KdberjjBraunschweig.
5 g ąE 23eS5E S S g g g

ItiMigdzięl!
nie można dostać na sezon  
■wiosenny i letni pod względem  
elegancyi, trwałości i  dobroci 
materyału, lepiej wykonanego

I W

jak tylko w  największym  ma­
gazynie obuwia własnego wy­

robu 1681

Jana Rybińskiego
Lwów, ul. Pańska 13.

Kun* giełdy  w iedeńskiej
Z iuiu 18 maja 1900 r.

Kursa w szeltich  rkeyj i różnych lo­
sów, notowane su „od s z t u k i ” w walucie 
korono woj.

Ugllay 4Iuc i»nśMt»ł.i,
płiPi

Lwowski Zakład

czyszczenia okien i Morski 
W Anttruszowski

u l .  S y k s t u s k a  1. 2fi.

lici wstó górno-austryacka fabryka 
p alen isk  kuonenycłi.

( I  K o k s e u s ,  W e i s

poleca swoje  
z a s z c z y t n ie  z n a n e

f e u e n n i e
w każdej wielkości i gatunku.

Sprowadzać można przez ka­
żdy renomowany handel żelaza, 
ieśli nie ma w ysylla  w*pt\ st.

I l u s t r o w a n e  c e n n i k i  g r a t i s
i franco.

W e L w ow ie skłnd  rvv,o"ów 
i zastępstw o Bracia M UI\ D, 
skład m aterya łów  budowla­

nych . 1S82

Now ość dia Pań!
T y l k o  z a  8  z ł .

wyuczam sumiennie i  u- 
CaCiwio krój francuski, 

podług „Journalów*

F Ł O E A
szkoła kroju i szycia 

Jag ielloń sk a  7. (róg 3 W l
S p rzed a ję  fo n n y  żak ietów , i 

s ta tu só w  iip. Z am o t i e n l a  i  u ! 
w iacy i o i i w r t ln i  p o c z tą . 1 "■W i

C E L E S T Y N A  S T k Z E L l I O K A
wuowa po c. k. notaryuszu we Lwowie •

urodzona  ic r. 1320, zasnęła yr Panu d. 17 m a ji IkOO, j 
o g. 8 wiecz. po k ró tk ich  cierpieniach, opatrz ś S a k i . | 

W ciężkim smutku pogrążony syn i krewni, zapra­
szają przyjaciół i znajomych na obrzęd pogrzebowy, który I 
się odbędzie w sobotę dnia 19 maju br. o godz 4 popU. [ 
z domu żaioby pod 1. 3 plac Bernardyński, na cmentarz] 
Łyczakowski. „Concordia'’ A. Kmkowikl.

M U L I M I 7 z przedniej 
owczej wełny

'  1288 ' s p r z e d a je  * ’*

lówa.7,steo tkackie w iiliniancch
w własnym magazynie w Glinianach, jukoteź w  ba­
zarach Związku przemysłowego we Lwowie, Kra­
kowie, Przemyślu, Tarnopolu i Nowym Sącza, tu­
dzież na W y s t a w i e  o k a z o w  p r z e m y  s f u  k r a -  
J o w e g r ł w e  I w o  w ie .  — Ceny ustanowione przez 

To w. są wyraźnie oznaczone cyfrą na kilimie.

NY.-V -ir Nr 3jr Nr Nr Nr . Nr N Nr * Nr Nr Nr Nr Nr Nr K
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i
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WIEK )  1.
jędyrtt; vi kraju p is m o  c o d z ie n n e

ilustrow ane
przynosi najnowsze wiadomości z  kiąju

i ze świata.

I I

WIEK XX.
wychodzi cudzień o godzinie 6 wieczór, za­
tem najpóźniej z wszystkich pism lw owakich, 
skutkiem czego zawiera te leg i amy z osta­
tniej ch w il., których żadne inne pisme 

podać nie może.

iiejsze m m m  ilustrowane r p m
Miesięcznie kilkadziesiąt llustracyj.

WIEK XX.
jest najtariszein pismem codzionnem w całej Polsce.

Prenumerata miesięczna wyuosi: 
we Lwowie 1 koronę — naprowincyi 1 k, 50 li. 

Egzemplarz 4  heiery
A id  f e s  : Wiele X X ., Lwów, Chor u i  czym a  

l. 19.

* Ą* Ą\, v|v

i ta  papierow a • • * •
ąta sreb rn a  • • « •
sy z roku  1854 po 250 zł. mk*. 4o,o 

1860 po 500 zł. ty a . 5%  
* 1860 po 100 zł. &«/» .
’ 1864 po 100 zł. .

97-85 38*05
97-05 97*85
168— 370-— 
135*25 130,25 
158 — 159.— 
202.25 203-25

U ln g  ti& A ntw a U r a ló w  iv Radzie państwa 
reprezentowacycb.

ita z ło ta  wol. od pod. 4°/o za 100 zł. 
ita ■wolna od pod. 4°/o za 200 kor. , 
ita inw est. austr. 3V»0/« aa 200 k o r . .

116-05 116*25 
97 — 97-20
83*95 84*15

O b l lg a c y e  U o le jo w e *
Kol. A rcyks. A lbrechta za 100 zł. 4°/o . 94*50 95 —
Kol. Cesarzow ej E lżbiety  \r  złocie wolne

od podatku  za 100 zł. 4°/o . .  113*60 114*70
Kol. C esarza F ranciszka  Józefa  za lOOzł.

   120,60 121*60
Kol. A ręyks. R udolfa w  -wal. kor, w olne

od. po d a tk u  za 200 kor. 4°/o . .  95*— 96*—
K olej K aro l*  L udw ika po 200 zł. mk.

(OBtempl* akcye) 6°/o • • * 425*- 426'70

O Z liL A cy e  f l e r r f f  t u K w n  (kolejowe).
Kol* ArOi A lbrechta za #00 zł. 5°/o •„ w złooie za 200 zł. 5°/o ; . : 93*50 94*50
Kol; bukow ińsk ie  loka l, za  200 koron

h 9 } o ............................................................  95*25 96,25
Kol. gaL  K aro la  L udw ika za 200, 100 zł.

■ 4 * ; o ..............................................................94 <90 95*90
K ol*21w wsko-c*eiB.-jass]dej a  r .  1894 za

*00 kor.3°/« . . 94*50 95.EO

U h l ?  p a ń s t w a  k r a j ó w  k o r o n y  w « jg * ra k ie j

W ęg. zlo la  rejitn  za 100 zł. 40/o,* j
„ a „ w w al. kor. za  209 
.  obi, 4°;0 .
„ k o r  p .urop. z4V«°/'» 109 z

W ęg. LI. opr, regu ł Owy zi» Joo »i. *
„ po ip ieiu low n za 100  zl, .

. I . 6° »*•
Inne icnhlSccne po tjM h l.

F o l .1 k ia j.  Bukow iny ■ r . IHUił luz. >a
SUiO *1. k u r . 4'*,o .  * • •

BuUowlbsklo obi prop lnacy jno  Iu». ■»
I 100 z l. G > ........................................

(in llc , p o i.  k rn j. m r. IH7U za 100 *1. OYo 
h a l le . p o i.  kcnj.J* r .  1HUU aaSO O kor. 4l!/«
O allc. ob lig . p rop in . » roku  1889; za 10(1

zł. 4", o ..................................................
1’o iy c zk a  prem iow a iu . W iednia ■ r . 1h74 
F o iy c z k a  m iasta  I .n o w i ■ roku łHUfl *a

J<K> »i. 4»/o5 ...........................
l le n ta  w łoska ■» 100 ko r. 4I>>
1’OżycsUn b u łg a rsk a  » r .  1tłll2 za  100 »L fl'Vi

(*/U 100 7.1. Nom.). 
A ustr. «nWi. k ie il. aieni. Jus. w 00 Jat 4"> 
IłukoYTlhBk! sak i. k red . aleui. JOB. f>u/u .

. J"* *■"'
h a l . Akc. bank hlp. 10°/u p rom . Iob. 5"jt„ _ lOB. 60 la t 4';Z°(a .
\ 9 „ „ .  flO la t -a  20(1

kti iOH 4 ll(u ............................................................
h a l . Tow . k red . »>em. 4^o lofl- 06 lat .

f  f  ,  ,  4°/o los. 41 lał .
.  *

„ „ .  •  *°/° 200 bor. .
Banku* U rajn ttegu  d la Galicy! i Lodoua.

4*/*% BI*/* aw ru ine , .  .
Banku k rajów , lort. L7'/« lat 2 0 0  kor. 4"/«
łnuiku k rajow ego  oM ig. kninuii. 2  en i. 5'7< 
Banku k rajow ego  oblig . kom nn. H eni. 42 

J»t zn 200 k o r. 4\a"/»
Banku k rajow ego  obligac. kom un 4. em 

45-le t., za 200 ko r. 4°/o . .  ,
Banku k ra jów , obi. kol. los. z a 200 kor. 4'’/fl
Auztr. w ęg ierak . banku  40'/* 1^  *«*• *“/•

O h lM C * 4 c y c  *  p r a w e m  p ie tw * x e ó * tw «

z a  1 0 0  zl. n o m .
K ol. liWÓw-hcer.-.laHsy .z  r .  1881 za 1100

z ł. 4n/o m niej 10",o . . .  87*20 H7*SQ
li  o le i L w ów -(/zeru. z r .  1884 za  IHMl »J. 4'V« 94*20 94*80
h a l .  kol- lok. w schodu. *»I00 *1. 4°y« —*“*
Gal W e r. kolei *»*. 1870 za ‘JOG zł. 5^4 194*76 I0«5.7

1876 za  2 0 0  z l. 104*55 1U5-50
* * * 18«7 *•» 2 0 0  zł. 4",'o 065*2 96 25

;  115*9 J 116-10

91*75 92* •
»Y*S0 0H-C)

r. 137*75 ' -* ?■»
159- 160 -
159 — 160 —

czUII.

94* ^

102-75

92*50 r/i-i0

9 6 . - 96.50
101*50 102—

91— 91.50

• ’ 97*. 50 i. 8 50

1 liet.y (Ifiiżiie

94.80 95.80
103.20 103.70
95.— 95.40

109.50 310.—
83.00 99*50

9 2 . - 93.—
94.10

94*60 95*—
96.56 94,50
92.5‘J y2-70

99.75 100.25
94.50 95.—

100,50 -------

i.oo

99— . » ,
94.— 95.—
98.90 99.90

H ń ż n e  ć x > * j .

. a) L o s y  p r  o c  e u t o w*.
A ustr. zak ł. kr. z. obi. pr, z r ,  1886 Zl‘»,fo —

» .  ,  .  ,  ,  1889 U",o 226—  253*—
Io w . teg. n a  Dojmju Uh) «ł. m k . 4 v« . 3 3 6 .-  345.—
U regulow anie D unaju z 1870. lu 0 a ł.f i,Ve *253*50 254*50
W ęg. Banku liip. po 100 zł. 4°/n . . 23&*— 237 —
Pożyczka ni. T ryeatu  KM) «t. mk. 4Vz'V» 2 00 .— 3 7 0 ~

„ m . „ 50 *ł. 4*1* . r o * — —
Pożyczka serii. prom . po 100 frnok. 2",« 74*— 76.—
T urecki* obi. prom . UoleJ. po 4011 fr . 11Ó15 116-25

b) L o s y  b e z p r o c e n t o w a .  
liiidn^oBateńakla (UmjłJłca) ,ri ał. .  , 13,— 14*—
Zakł. krad . d la  U. J p„ p0 IIKI »ł. . , 3 9 8 — 400—
fla ry  4(j *ł. m k ...........................................131.75 132*75
P oiyuzkn n i. Insbruku 2d »ł. . . C4.50 96.50
l.oay o i. K rakow a 20 zl. . .  .  71.— 73*—
P otyczka n i. Lubiany 20 zł/,. . . 49.— 50*«_
(łfeu  40 a ł. . "  . . , 134.— 130_
Palffy 4(1 zf. m k . . . .  . 132.60 133.50
f r e i w .  Uraylft auntr. tow . *() 4t. ,  .  41-20 42 .—
Czerw . k rsy*a tow . ?, <f. # 2 ').— 2 1 ._
Lohy fund. aro. Kudoifa LI zl. , t .  63.50 65*50
Buliua 40 zł. m k. .  . , t 173*25 117*26
P o i B alcbu ig ska  20 ał. ,  ’ 69 50 00.60

„ (Jenois 4U z l. m k . .  183-— 1SŁ —
Ptiżyczka ni. S tan isław ow a 20 130.— —-*—
Vv nl dato Ina 20 zł. mk. . . . .  179.-- — • —
I-o.sy kom unalno m. W iedjiia z 1U74 r. 3S5*ńO 337.50

A K c j «  p r z e ó n ię b io r s lw  t r m tn p o r to w y c ł i .  

łlukuw, koi. vk . (nke, pierw .) 2 0 0  zł. a= 
- 400 k, . 

a ■ « (ttke. zakł.) 2 0 0  s t .  aa
400 k...................................

Kotfcł póJn.-co*. Ford. lOOO *1. mk. =
21oO k ..............................................

„ I,wów-Czorn.-Jft«3y 2 0 0  zł. = *400 Ic. 
 ................................ ‘ =4001.

400*— 410 —

304* -  —

6240. C255.—
544*— 546* — 392.— 400.—

# pnÓBtwowyota 406 zl. sr. i= 4 8 0 k . 007.50 638*59
„ fu l uilłjinwijj 200 z, 500 f, = 4 S 0 k . 107-75 lu9*70

1 „ w ęg łe r, gallc . I. iloO zl. *=4Q0k, 414.— 41S-—

A K c j r  b u n k d w  ( xh e a t i ik ę ) .

llniiba Auglo nuetr. 1110 z ł. ,  ,  . 285-— 3 8 7 .-
Fe.ssft. bmiku liandt. JilMI * j. . 2680*— 2090 —
2 zk i, k red . d la handlu 1 praniu, p. u l . . 722*75 723 75
W ęg, banku  k redy t. 2DO ał . . , 724*— 726,—
D ? i / z i i u t ł .  iow . enk . 5 0 o  *f. .  . 1420. - 1430.—
Wal. banku łopo t. “ OO aj. . , oso-— 6i»0*50

„ „ d la  handlu 1 p izem . 21)0 «i. 352.— 360.—
Banku uin k rz j. korormyoli 200 zł. , 442’— 443.—

w i Auntro*węg- 6 0 0  zt. . 1775. 1780*—
Zw iązk. (unlonliHub) 1 589 50 590*50

n  *o:tk. banku sw ląek . 1 0 0  zl. 202.59 263*50
^•iim sieńHU a Im nka J o o  *i. 25S-— 2uU*—

Alkcyz? prJCBtlriiębiorJłtw praaiuyiilô yali.
h a lle , karpac . n a ft . tow ar* . 50il kur. .
A ustr. Tow . gOrnlczu Aipiue 166 zł.
P raitclego Tow . ie la  u . przem . 200 .
ftciiodidcR 000 k u r...........................................
'J u reck ie  aarz. ly tun low . 2^0 f r . p#r- u lt.
TrifaM Iow. kop. w ęgla 76 z ł. . ,

IT  » I n  ły .
B u k a t  c oh ar ;) k l ................................................
A ustr. w ęg. 8 gułfl, z ło ta  raoOata .
20-franków ka . » . . .
20-io:irków ka . 1 . , .  .  ,
Hoesyjskl póH uiperyał . . . .
N ieiuiockle banknoty aa IDO oiarzlc .
WłoHkie banknoty  aa lO oiic  . . .
Buble. . . . .  ,
S o u te re n y ........................................

1D55.— 1U6> —
517.75 518 7ó

2097.— 2101—
1725 -4- 1740 -
297.50 298.50
406* - 415.—

11-33 31*42
—* _ ■».—
10*27 19*20
23*66 23*74

118.27 ;118.40
91*70 CO 90

y*57
24,22 24*30

3ei*J|n, dnia 16 maja;
P ubu. listy zastaw na 4 p ro o .S e ry a  6 —U 

IP/z proo. .  .. . .  B proo. Sary*  A .. 
Fobii, listy ren tow e 4 proc. . . .

,  .  *■/■ proc.
PoBti. oblłgacye pro w. B1/* proa. • .
Bubla ( 1 9 0 . 1 .................................................
Austr. banknoty  (190) . , .
Iiifity zastaw ne K ról. Polsk. 4'/« proc-

W arszaw a,
tilety llkw ldac. Król.

193*50 
94*50 
82.40 

190. Ot? 
93*- 
92 .-- 216.61 
84*3« 
97.59

•liiiii 18 maj«:
Poisk . d u i e .

• drobne 
Hub. P o i. ITern. z roku 188J .

. . .  . i
Obi. pioiUr Banku szlacheck iego  . 
Mety znst. Tow . k red . z lem sk. d u ie  

,  d rrtM , 
„ m iasta  WaiHiawy uer. VII.

*V« proo.

99 20
98 30

3 0 4 --  
264
SMtLou 

97. łi>

93 95

P e te r sb u r g ,
llosyjuk* po iyoaka preiu.

dniu 1 8  maja*
1S94

a r. I8«6
U » ly  »*Ht. Tow . k ie d . ziem . Kr. polak. 

„ „  r o s y j e k l a  .  «
9 m k i j o w s k i e
9 w ileńskie . . •
9 e tiarkow skte f
9 olieiBońskie . . . .

k tr i t r a ł  tau rydz . .  ,

81e>. 
25S. -  
98. n

7ó.*«
i

•».W

ąwzcą

R 0 M 1 E 7 1ADEUSZ ? rS T 0W 10ZP u c ł i - ( J l e v e l a u d  O p e l
» . s i , j l e p s 2 e  m s i ^ i  j t o lc c a

JLirów, u l. A k a d e m ic k a  12.

Rowery używane. —  Przybory dia kolarzy. —  Warstat repatacyjny. —* Cenniki na zadanie.
Nakładem Spółki wydawniczej we Lwowie, Stow. zar. z ogr. poręką. — 7j Drukarni „Słowa Polskiego** we Lwowie ood zarządem Z. Hałacmskie/o.


